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wzgledem gospodarskim opisane: pr 
cja Przeg 
Średnie cóny produktów rolrficzych na Ostatnich 


DOBRA MALUSZYN 
pod względem gospodarskim opisane 
przez 
_Rubów/x Sraczyńskitćo. 
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mięckiego —R e rre s p ETY pod 


„ ,_ Okolica Maluszyna (a) po nad Pilicą niezbyt bujnemi zarasta: 
Jaća pastwiskami, lesista, wolna od jeźiór, nie należy do mićjsc ty- 
ama PAŃ Sty. to móglłó wpłynąć na częstsze deszcze lub 
viu Kierunek tych vstäthieti latet częstszy 2 północo- 
nity daga Zachodu "Według zdań miejscówych, hie bywają 
BTO An gy Grunta tutejsze ja 510 śzerokóśći półóocnćj, a 

gości wschodnićj geograficznej położone, możpa uwa- 
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bot EE in polożone w gub Warszawskićj, pow. Piotrkowskim, 
kraju naszym są, one un ya aś jet zagospodarowanych majętności ziemskich w 
ce-prezesń Towarzystwa rolnicztęć Foi Alexandr: Patrdwakiegos siai djdzegp Vi- 

dT A : ...-©80, który powodowany dobrem ogółu, przyjmuje 
«pea pa pipip si pajnelnijsa ch w ziówańców Mażytswwekiegć Tistytutu; śni 
pac ka P id Ji z takowych praktykantów, jego uprzejmości zawdzię- 

4 czytelnicy I rzegłącu ro'niczego, niniejszy opis jednego z najbardzićj postępo- 
wych gospodarstw na ża ziemi naszój (Re dek ojah 


rezi Badolla Staczyńskiego. — O ustanowieniu wartości nawozu stajennef 


l a d u: Zpod Kutna, przez Feliksa Kozlowskiego.>>Przegląd bieżących «wiadomości gospodarsk 
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BE ok Żci 


a Piśnip bezpłatne. wychodząs 
ce raz na tydzień przy Kro 
nice wiądr ności krajęwych 

zygranieczoych. 


PRY; ca 


Trzeba orać ziemię żyzoą z wiarą i nadzieją, 


Kdmund Wasilewski, 


0, przez Ť z nie- 
ch —Ogloszenie=" 
Polskiego. r 


targach znacznićjszych miast Królestwa pa 
ać za powstale głównie 4 wietrzenia; pierwotnych skał kwąrzu, 
gdyż nowszę utwory geologiczne gruntów tutćjszój okolicy, złożo- 
ne są z warstwy drobnego kwarcu (w Chelmie piaskowca) granitu. . 
a często marglu lub wapienia formacji przechodowych, już to bez ` 
muszli (jak w Bakowój górze) juź drobno lub grubo. muszlowego. 
(jak w Granicach) zawszę ubogiego w żelazo. i 
Z rzek jedna Pilica goduą jest uwagi —Bystry pęd jój wód, 
w skutek mocnego spadku z okolic Olkusza, gdzie początek bierze 
jest hamowany bardzo licznemi zagęciami koryta. —0Otóż tu natura 
sama zapobiegła stratom, jakieby mogły nastąpić z wylewów. eoro- 
cznych. A gospodarze mićjscowi umiejący korzystać, z, klimatu, 
trąfnie wykonywają działanie rolnicze.  Pozamieniali juź obszerne 
nieążytki po nad Pilicą leżące w sztuczne nawodniane łąki, które 
korzystają już to z rozpuszczonych, już to z zawieszonych w, wos 
dzie materji mineralnych, oraz z szczątków organicznych. Dowo- 
dem, tego są ląki nawodniąne w folwarku Pokarzew, Sielniczka, 
Cieżkowiczki, Chrząstów, Dąbrowa. | 
Obfitość lasów „czyni okolicę tę latem chłodnićjsza: zimą, 
lagódnićjszą tak, że od połowy marca dós15 listopada: roboty w 
polu mogą być wykonywane, Pod, względem rodzaju posiadłości, 
szlacheckie dość obszerne przez włąścicieli administrowane mają 


; 
i 

i 
- 


y 


- sumenci miasta okręgow d 


, 


zabezpiecza się od: nadaży é włościan=>'W; 1865:r/ ma-pbdóbne!zat: 
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tu przewagę, jakkolwiek bywają majątki już to prywatnejak i rzą- jdiczenia poświęcił właściciel 20,000 złotych. Wszelkie roboty, o 
dowć dzierzawcom na 3—12 letni termin wypuszczafie. a Béz t r e się robić, zamienione na wymiarowe, w celu nazwycza- 


prędzćj działa, lata więc dzierzawy mogą b króts niż 1 g e šni ści scowéj do zamiłowania pracy i poznania jéj 
tach słabszćj działalności. a „| wartości. widoc March dla robotników w tóm 
-~ Przewaga gruntów piasczystych łatwyc y jest po- | korzyści, n 
wodem, że głównemi produktam ody: 
o 


ży, że w podobny sposób pra- 
i lic È ia do ośpiechu, ani upokarza- 
 okowita i cukier. Obok teg pienię darski wspierają kon- j jącego pilnowania nie wy 
omska o 3 mile; miasta Przedboża Uprawa gruntów we wszys 
posiadającego fabrykę sukn ile; Koniecpola, posiadającego 4 
hamernią i walcowniąio 2 miley Kurżelowa o li pół mili - 
głych. ' p 
~ — Ludność robocza w ię śrędnio na milę kw. wyńós 
Ab do powierzchni całygh 


warkach wykonywa się 
emi klódnoicami, które wy- 
l £ aluszyna w Skąpem. 
p igiem wykonywa się zafrzęgi wójnym, nie 
jąc y ciągu dnia, jest lekki takć agu jak i dla 
ż siłomierza, jest ză§ e bago względne 


dóbr nie jest liczna, lecz zważywsźýžol żerne Tasy'powiatu pi ianie : akiej Wymaga. 
kowskiego, których na milę kwadra dni ado. A V: celu usun braka w lgoci na grunta ięcój piaszczy- 
da, a roli, łąk i pastwisk 122 włók; stosu Ę w zastępstwie brony. W ogóle ograni- 


nawet tam gdzie jest głębsza 
-wydobycia piasku ‘aå wierzch, 
uprawach, a mianowicie:podkła- 
eczeniu, unikając „r dle 

u na gruntach więcćj piasczystych,, bo unikając 
ania ziemi, nie wystawia się ją na, szybkie zuży- 


n ie pokarmów roślinnych. 
i efitr io Miho Au mniéjszéj liczbie 
w, głównie do tobót tdrą tych ostatnich sprzecznych, 
jak walcowanie, bronowanie, wywózka na targi it. p. Powody zaś 
przewagi uprzęży wołowćj są: a) gorzelnie, których jest cztery 
woah p. Ostrowskiego, t. j. w folwarku Maluszyn, Bąkowa 
góra; Rudka i bysiny, wypalając codziennie po 20. ko *skartofli 
torfem, dostafcza każda. 4 nich dzieńnie prżeszłó 1,200 garncy wy.” 
wnie przezimować, a stare utuczyć się dają: b) Fabryka cukru 
przerabiająć corocznie (okolo) 407000 korty, (bóraków, dostarcza 
wycisków buraczanych 40,000 ćwierci, stósownićjszych dla zwie- . 
„| rząt przeżuwających. se) Dałój pranta więcćj piaszczyste mało pro- 
ię tę owsa. d) Nakoniec większa latwość nabycia rosłych 


1:0,8 co Só W. KA to" 
się nie może, A chętni robotnicy ma 
sposób zarobkowania:przy fałitykacji. 
miesiąc paździerkik, listopad, grudzień i st, 
nie przeszło 360 robotników. ` 


Tu należy mi wspomnieć, że obok sposobności. zarobkowa- 
nia przy fabryce cukru w uszynęrnietylk myśl - 
ność ludności roboczćj zel d acbcj byka dead 
ta włościan rolnych znacznię po puje. m wm UA G2 ki d 


rolni, mający wszystkiego gruntu 20 mórg, zbierali zaprzeszłego ro- 
ku buraków z pół do-1-i pół morgi nowopołskićj-od-—100 do 300- 


z. BBE SO 
E a A o. 


z T A h PWZ: 
częstego przewrac 


Włościanie rolni w majątku tym osiedleni, posiadają 20 mórg 
npiroli z łąką; pastwisko, śćiółkę, ugaj leśny, budynki jüż to zdrze- 
wś już z kafnienia wapiennego z mocnym oirapem słómą kryte w 
używalnyth stanie a' przez dziedzica wrazie potrzeby 'reperówant;? 
parę wołów, * narzędzia gospodarskie i wysiew przy óbjmóowanit 
gospoddtktwa? ©0107 rola iwosejblm e: AT „Być 

ema Wzajetiinie obowijzkńi są do odrabiania tygodńiowó czterech. 


di ciągłych, lub pieszych stósównie do pory róku i potrzeby. Sto- | 
suńki nie są utdiążliwć dla Żadiych sioh; — w razie tiearodzaju 
włóśćiikiie zrajdiiją Dà przednówku zapomogę i dworu, ż tg 
rój” się tiastępniić” wiszczają — ale poniewaź dawanie bóżwz ;lędne 
zapomóg niektórych sprowadziło z drógi móralńćj, postanowi wla- 
šcięiels dóbr robić zaliczenia ma. przednówkiu w miarę zasadzóńych 
buraków, przy odstawić takowyohujesienią dó eukrotehi; pozyczka 
zaciągńięta odtrąca sięAbtym "shosób em podnosi się zdmożnośćii 
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| Również uznano za niedostateczne staranng uprawę, stósowne 


jeżystych, ogoloconych z kamieni mineralnych i gliny, które to” 
hio ulegając, procoasowi.zwietrzenia; nie wyrabiają nowych pokat’ 

Makowie BOURRA 
ni aniżeli vośliny z niego zabrały, oraz 'przyśpieszowy” proces 


Sh” AST W 2 O ET o ciał PE EET 
é $ 


i 


i 


*w części rozłożył. Nawet przypuszczając że straty powyższe w zu- 


pełności ziemi zostałyby , wynagrodzone, nozostanoby. w kółku; 
-av którego, wyjść by. nie było, można; — albowiem. chcąc po- 
*większyć zamożność, gruntów, trzeba mióć większą ilość: gnoju lub 
“nawozu; a chcgejilość gnoju pomnożyć, trzeba miód więećj paeśj 
czyli podnieść. silę. produkcyjną.gruntów. Bio p 
4 Gospodarstwo zatem własnemi siłami, w soda akali- 
cznośćiąch nie wzrastałoby w siłę produkcyjną, dla tego tóżwpro- 
'wadzónosobce środki, które czerpiąc pokarmy v» zewnątrz|g0ospo- 
dapętwa Żyzność tegoż podwyższają, pitsid šu 
© aDortakichto dźwigni tutójszego „gospodarstwa należą drży, 


szał ne, a miańowicje:; ++ sissii I x981 
"ow sb. 


W Ga ye 


eloi szlamem,-oraz sprowadzając makuchy i iguanos wosia 


*"2, Fabryki przerabiające materjały surowe na obcych grun- 


tach produkowane, a: których -pozostałości żywią inwentarze, a 
= Nodkigię eukrownia, a w części. gomólnie. i browary. 
8. „kąki polewanę: ii < r ;sbolm tdk 
«= s Og.do 1go. Obok pó i dzialalności gagów mar- 
pad. torfem, przysposabiają komposty; ala a$ vi sjakisads „się 
izy WA: w przyrządzaniu tychże opiszę.. 
argiel i itorf wydobywa się rokiem PPG nim gey La y- 


tyty jako materjal nawozowy, a to dla tego, żeby oba, ulegając |. |. 


wpływowi, zmieniającej się HMPRRAŁNEJ: i wilgoci, fizyczne wana" 
ści zmienily, to jest rozsypały się, a tém samém łatwiój w. „kom.p.o - 
-Stach mogły być mięsząne. Dalój „tlenek . żelaza, obecny czasami 
W torfach, a znany zę szkodliwych. własności, jakie;posiada „dla 
wegetacji roślin. zbożowych, zmienia się kosztem, tleou ; zawartego 
w powietrzu atmosfęrycznem na, tlennik żelaza nieszkodliwy, :a 
Brzypajmnićj obojętny w wegetacji: pożądanych roślin, „Zwykle 
amo wydobycie torfu i marglu. nastepuje w: jesieni, a dopiero, na 
wiosnę zwozi się ną pole. ugorowe, układa warstwami, torf, mar- 
giel i gnój, źwierzęcy; w. pomięsząniu z ludzkimi odchodami w ku- 
PY czworokątne na 2 łokcie wysokie; zwykle jędna taka kupa mie- 
ci w sobie42—>45. fur, parokonnych. Tak ułożone, komposty, sta- 
Tannie trzy razy od wiosny. do jesieni widłami. drewniąnemi prze- 
:Tobione, utworzą massę jednostajng, która jesienią na. uprawione 
ugory, w części pod korzeń, w części w. rolę 'pod. żyto; w pispY - 
WĄSY dniach września rozwiezioną , zostaje, Na morgę liczy się 
ur .parokonnych, co na wagę uczyni około 300 centnarów. 
Obok Poprawy fizycznych własności gruntu marglem gliniąsto- 
wapiennym, który stopniowo obok częstego gnojenia. zbliża grun- 
ta tutójszę „Ao skladu, gdzie wapno, glina i piasek w równych ilo- 
feach h wchodzą. Węglan wapna zawarty : w marglu połyka wodę 
z powietrza; atmosferycznego, co ma więcćj piasczystych gruntach 
dobroczynny wpływ. wywiera 
Margiel tutójszy zawierajacy: 40'/, wapna, należy, do forma- 
gji przechodowych, Wówczas wlaśnie, gdy zięmia była zamiesz] ala |, 
i różnorodnemi tworami organicznemi pokryta; ztąd mineralne 


aszczątki tych, zwierząt Zawierają azot, siarkę i fosfor, pierwiastki 
tak konieczne do utworzenia materji proteinowych. 


Podwyższanie śsąinińwici gusdjów awykiych matebjądni | 
nas których, mie zbywa w.tutójszój „okolicy, to jest torfem, mar” 
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na». Zimową porę bydło, utrzymuje „się. w części na, wywarach, 


Jla podwyższenia zatem wartości guoju vtak wodnistego,. używa 
się, miałkiego, torfu z .słomą na podściół, oraz,po wywiezieniu je- 
sienią i na wiosnę. gnojów, na spód każdój gnojówki umieszcza się 
„kilkanaście. fur miałkiego torfu, 00-w obu razach we : dobre 
skutki, absorbując amoniak i sole rozpuszczalne.; | e vsebio 


+, „ Według mego widzenia rzeczy; zdaje się; że pomijane są ko- 


szygtne własności, torfu, ; w użyciu. go pod .podściół w owczarniach 


„właśnie tu, gdzie jest około 6,000 owiec, tam + anękigityh re 
„by na, tóm zyskała, osio : 


i 
4 Dio 


Nawet zwracalem. Aenm Sadali ieia Amia wanen że 


to pochodzi z REY Aenią powietrza, amoniakiemy 00 tylko storf 


byłby w.stanie usunąć, ale broniono Rig tem; że węlna tym-sposo- 


bem mogłaby, uledz zabrudzeniu, a tóm: ndaonda jej "Ua 
się obniżyć. 


$ Myślę, doradzić dla ptzękonania się w, owczarni, w którój są 
np. skopy, żeby po wywiezieniu gnoju wysypano mialkim, suchym 
torfem na jakie | 2 do 3 cali grubo, ą dopiero na ten ` „ostatni roz- 


„rzucić grubo: slomę, a mam „blogą nadzieję, że welna jeżeli. nie e zy- 


ska, to przynajmnićj nie straci na wiasnościach, ponieważ, powsta- 
le materje z` rozkładu „gnoju i uryny będą niewątpliwie chciwie 
połykane przez tort, „a zatóm końce wełny mogą być mnićj j zażólcone. 

‘Dalay dag: nastąpi.) | 


52 due 


žsi vlyszule ojeiaofH „(ode midu 


4; USTANOWIENIU: WARTOŚCI : 

- mawozu stajennegó, >. ii ; AE 
ibs W dwie wy: obok. rolnictwa: mamy zwykle eel po- 
dwójny, to jest: 1) korzyści z mléka, „mięsa; roboty etc, 1-2) peo- 
dukcję nawozu; aby względnie oddać „ziemi/ .przez suprawę roślin 
jig aia z nićj pićrwiastki pożywne. gis w „40 

Ze, wszystkich okgliczypści, ktww E AS voty iga 
DA regulacje równowagi między chowem zwierząt: a zolnictwem. 


„zapewnie nie masz wążnićjszćj, lecz równie trudnićjszćj, jak, wypo- 


środkowanie stosunku, w jakim się opłaca;pąsza, ji „słomsko zwie- 


rzętom dodane i ztąd utworzony nawóz. , „Wszakżeż niech'nam bę- 
dzie, wolno ten przedmiot, a mianowicieząpytanie: jaką matja ma 


nawóz? nieco bliżćj rozebrać, 

„Nie masz jak pół wieku. gdy taliti, pawozu. tea $- 
na, zą którą tu lub owdzie w sąsiedztwie fury nawozu nabyć mo- 
źna bylo. Lecz że cena każdego przeduniotu ZAWZĄĘ. staje się zawi- 


słą od produkcji i żądania, a nawóz,tratia się dg, zbycia. tylko i 


„w miastach, gdzie zatrudnienia rolnicze zwykle. miójsca, nie pył 
więc, naturalnie taka przępadkowa,. lub, od miejscowosci, „zawisł a 
„gena, nie może służyć za miarę wartości. DaWOzy, WogoABAANEE ZE 
„stosunkach nagromadzonego. a 


W. gospodarstwie, yyraz z przejściem pojęć; ampitycznych do 


macjonalnych powstąła konieczność „głębszego ROARI ANIA warto- 
ści każdego, w „nióm rodzącego, się, przedmiotwA, ztąd i wypośrąd- 
kowania: jaki czysty zysk chów zwierząt i jaki rolnictwo przyno- 
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"si. Gospodarze tegocześni w tym celu paszę i słańsko przez inwen- | 


tarz zużyte obrachowywują podłag cen targowych i porównywają 
w ten sposób otrzymaną summę ż korzyściami od zwierząt otrzy- 
manemi.  Przewyższają koszta utrzymania korzyści, przewyżka ta 
st niby ceną nawozu; są korzyści większe jak koszta utrzymania, 
cieszy się wtedy gospodarz że ma nawóz za darmo. : 
Podobne obrachowanie może być pożyteczne, naweć w pe* 
wnych razach konieczne, mianowicie jeśli chcemy się dowiedżióć, 
akie k o rzyści nam zapewnia gnojenie nawozem kupnym; albo, cży 


o 


'Z tych óbrachowań Thaera wynika, że 86 kor. żyta = 5o 
siły gruntu, czyli Ik. żyta = 11*/ funt. gioja: Ń 
| Gdyby byl grant jednakówy, wystarczałby tei sposób obra- 
chowania pewnego gatunku nawozu, 'przyjąwszy jeszcze pewne 
| dane, oznaczające wpływ klimato, przyjąwszy nadto, że powyższe 
liczby są wzięte z pola doświadczeń; ale ponieważ tak nie jest, 
więc tóż i wypadki ż powyższych liczb wtworzońe żadnej: ogólnćj 
wąrtości mieć nie mogą, có też później sam Thaer przyznał. 

Inni autorowie jaź to opierali się nawlasnóm doświadczeniu, 


nie korzystnićj byłoby paszę i słańsko sprzedać, niź inwentarz | juź brali przecięcie z różnych pisarzy i obrachowywali na sposób 


trzymać? ale pódobne obrachowawie wartości realnćj nawozu wca- ; Thaera. 


le nie wskazuje. Mamy gatunki zwierząt, które choć równo kar- 
mione, nierówną iłością'i jakością opłacają się w nawózie; nadto 
miójscowe ceny paszy i słańska mogą zmienić plus dochodu w mi- 
nus i na odwrót. 

Pierwszy A. Thaer sprowadził na właściwą drogą obliczenia 
przybliżonćj wartości nawozu, porównywając z sobą zbiór z pola 
gnojonego i niegnojonego.. Pierwiastkowe jego w tym względzie 
obrachowania nie wyszły na widok publiczny, gdyż się tylko na 
opowiadaniu chłopów dawno w mićjscu zasiedziałych opierały; 
nadto nie został podciągnięty pod rachunek zapas nawozu w grun- 
cie pozostały. Późnićj Thaer w swoich doświadczeniach wycho- 
- dził ze stanowisku Kinhofa, który wartość nawozu obliczał w sto- 
sunku do pożywności wydanych płodów (t. j. glutenu, białka 
mączki. cukru etc.), Kłosiste slużyły jako punkt wyjścia, jako mia- 
ra, ponieważ, podług zdania Thaera, kłosiste najmnićj czerpią po- 
Żywienia z powietrza. Zoalazł tenże, że zbiór zbóż, w stósunku | 
ich części pożywnych, jako tóż w stosunku wyżyznienia ziemi co | 
do objętości w ziarnie stoją do siebie następnie: żyto 10, pszenica 
13, jęczwień 7, owies 5, co odpowiada 6 korcom żyta, 4,61 pszeni- 
cy, 8,55 jęczmienia, 12 owsa. : 

Thaer rachował 2 fury gnoju 4,000 funt, w sobie mieszczą- 
ce, w stósownym stopniu przegnicia, równe sile jaką daje 1 mor- 
dze 300 prętów kw. roli ugór zupełny, odłóg lub pastwisko sztu- 
czne i wartość tój siły oznaczył 10 stopniami. Tecz jakim sposo- 
bem przyszedł do zrównania sił powyższych i kiedy jest nawóz 
w swym stósownym stanie przójścia, nie wspomina. 

W powyższy sposób otworzonemu kredytowi, wyżyznienie 
ziemi przez kłosiste stanowiło debet, który w powyżej oznaczo - 
nych stosunkach następnie nam się przedstawia: ` pRa 
1 korzec pszenicy a fun. 184 wyżyznia ziemię na mordze o 12stopni 


1 — żyta — 172 — 107 20 
1 — jęczmienia — 150 PR ya 2a 
1 — owsa — 110 — 5? ii 


Lecz że w gruncie znajdujący się zapas sil pożywnych nie 
od razu bywa zużyty, t. j. nie stoi sprzęt w stosunku do całój ilo- 
ści zapasowych sił ziemi, przyjął więc Thaer, że 10 stopni siły 
gruntu wydaje z morgi 1,2 korca żyta, 1,68 jęczmienia, 2,4 owsa, 
0,92 pszenicy. Wprawdzie liczby te stoją w proporcji do liczb po- 
wyższych, wyrażających jakościową wartość zboża, lecz także nie 
powiada Thaer, jakim sposobem przyszedł do tego środka. 


| czną liczbę jest nie możebne, wypadki więc 


Jeden tylko v. Wulfen postąpił na drodze wytkniętćj 
przez Thaera krokiem dalćj; wziął jeszcze pod rachunek czynność 
ziemi i starał się jéj wypłód, a tym sposobem i wartość nawozu, 
na drodze ściśle prowadzonych algiebraicznych równań wyrazić, 
Ale ponieważ zrealizowanie czynności ziemi przez pewną numery- 
jakie na tój drodze o- 
trzymał, także nie mają żadnój ogólnćj wartości. ' rq 

Coś podobnego, z równym skutkiem doświadczał Hlubek. 


Aby młodszym gospodarzom, z których ten lub ów nie miał 


1 


sposobności czytania wszystkich dzieł od lat 30 wyszłych, a ten` 


przedmiot dotykających pokazać; jak mało są stósowne do użycia 
w praktyce podania rozmaitych pisarzy, wymienimy poniżćj w krót- 
kości ich wypadki. 1” W 4 

Crud, który swoje, tak zwane „uzupełnienie dzieł Thaera* 
w lat 10 potóm pisał, w oznaczeniu wartości nawozu trzymał się 
tegóź zasady. = Esz 


Thunen rachował z fury gnoju 2,000 f. ważącego, utworzo- ` 


nego z 870 f; paszy i słańska (w góspodarstwie 7-polowćm pastwi- 
skowóm) 1, korea żyta, coby wynosiło podlug powyžszéj wagi, 
że 7,96 funtów gnoju = 14. żyta. ę 
` Podług Wulfena potrzeba jest do obródzenia się 100 funtów 
ziarna ozimego 350 fun. suchćj substancji gnojowćj, albo 2,3 raz 
tyle gotowego nawozu. a więc 8,05 gnoju = I f. zboża. j 
- Podlug Bloka wymaga 100 f. ziarna 986 f. gnoju, więc 1 f. 
ziarna = 9,86 gnoju; podlug Biigiera 1 funt ziarna = 294 gnoju; 
podług Krejssiga 1 f. ziarna = 10,62 gooju; podług Rudolfa’ An- 
dreé 1 f. zboża = 10,3 f. gnoju; podlug Hlubeka T£ zboża = 3,77 
f. gnoju, podług Karola Klegle 1 f. ziarna = 7 £ gnoju i w końcu 
podług Kleemanna 1 f. żyta = 16 f. gnoju. i 
; "Różnice w powyższych podaniach są za wielkie, aby ich mo- 
zna było użyć w przecięciu. Prócz tego, liczby.te utworzone zo- 
stały w Niemczech, gdzie wpływ klimatyczny jest inny jak u nas; 
dla nas więc nie mogą mieć rozległćj wartości. Lecz jaka przyczy- 
pa sprawiła, że w samych Niemczech, ludzie tak wsławieni na po- 
lu rolnictwa, do tak różnych doszli wypadków? =ząpytamy. Od- 
powiedzieć na to nie będzie trudno, jeśli weźmiemy pod uwagę ró- 
źnorodne przymioty pierwiastków karmiących rośliny, rozinaitość 
gruntu i wpływ mićjscowego klimatu, wtedy te rozmaite wypadki 
przedstawią nam się jako następstwa rozmaitych przymiotów na- 
wozu, gruntu i klimatu. 
Ponieważ jest zamiarem ninićjszćj rozprawki wykryć sposób 


r. 


e- 


ocenienia nawozu, nie będzie pewnie :zbytoczném przypomnieć od 
czego zawisła jego dobroć i działalność. 

Weźmy najprzód pod rozbiór dobroć nawozu. Z nauki o po- 
karmach roślia jest wiadomo, że rośliny: nieodzownie potrzebują 
oprócz węglikowych połączeń (jak kwasu węglowego, humusowe- 
80). mineralnych soli (mianowicie potażu, wapna, krzemionki etc.), 


_ prócz azotu potrzebnego do ukształtowania i dojrzenia ziarna, je- 


szcze siarki i fosforu. Jest więc jasne, że gnój te pierwiastki mie- 
ścić w sobie powinien, jeśli żądamy aby działał należycie. Mate- 


*rjały używane na pokarm i ściółkę mieszczą wprawdzie wszystkie 


te pierwiastki, lecz nie zawsze w potrzebnym stosunku. Słoma do- 
starcza najwłaściwszych materjałów dla przyszłćj słomy, ponie- 


waż takie pierwiastki i w takim stosunku posiada, jak. słoma po- 


trzebuje. Siano w stanie zielonym, świeżym, zawiera oprócz matë. 
rjałów jakich słoma dostarcza, jeszcze inne; pierwiastki bardzo dla 
zwierząt pożywne. Ma ono w sobie, stósownie do mićjsca gdzie u- 
Tosto i z jakich roślin się składa, oprócz włókna, mniéj więcćj mącz- 
ki, gummy, pektinu, cukru i proteinów. Spasione ziarno mieści 
W sobie nietylko pierwiastki pożywne dla zwierząt, ale nadto do 
utworzenia nowych ziarn służyć mogące. 

Podług teorji Liebiga jest niewątpliwie dowiedzione, że two- 
rzenie się krwi i muskułów w organizmie zwierzęcym tylko z ciał 


Podobnego co one składu odbywać się może, a więc zwierzęta ro- | 


Ślino-żerne 2 dostarczonego im pokarmu przywłaszczają sobie 


Wszystkie proteinowe polączenia (jak roślinny fibrin, albumin, ka- |. 
zein etc.) i przerabiają je na krew i muskuły; zaś połączenia beza- |. 


Zotowe (jak mączka, gumma, cukier, pektina) zużywa organizm 
na tworzenie się ciepła organicznego (jako materjały do oddycha- 
M wać dalej na tworzenie się tluszczu masła i mlócznego cu- 
z . Zatem ze Spożytego pokarmu do stałych odchodów przecho- 

zą tylko mineralne substancje, niestrawne części (włókno) byłego 
karmu, lub do strawienia nie doszle. Ale że w organizmie zwierzę- 


cym bez przerwy trwa wymiana pierwiastków 4t. j. zużycie pe-|- 


wnych organów i zastąpienie ich nowemi), organy więc, juź przez 


organizm zużyte rozpuszczają się i odchodzą kanałem urynowym. |. 


Dla tego w urynie mieszczą się najposilniejsze pokarmy roślinne. 


Połączmy teraz z sobą odchody tak stałe jak płynne, a znajdziemy. 


W nawozie, w stosunku do jakości, wszystkie pierwiastki, które- 
śmy zwiórzętom przez pokarm dodali. Co do ilości otrzymanych 
odchodów, w stosunku ze spożytym pokarmem, zachodzi zawsze 
minus, gdyż części z spożytćj paszy, zwłaszcza jéj bezazotowe 
Pierwiastki przez oddychanie z organizmu się wydzielają. Lecz 
wnież ze względu na azotowe. połączenia, odchody nie zawsze 
stoją w równowadze z paszą. Młode zwierzęta, które rosną, ró- 
wieć dorosle, lecz dawnićj źle karmione, więcój daleko przyswa- 
Jają sobie pierwiastków z paszy, bez wydzielania części organi- 
cznych, jak zwierzęta stare lub dobrze utrzymane; krowy dojne 
więcój jak jałowe, nie pracujące więcej jak pracujące (ponieważ u 
roboczych wołów zużycie organizmu szybsze jak u nie roboczych). 
k tego wszystkiego wynika, że zwierzęta mocną i pożywną paszą 
armione, lepsze wydają odchody, jak z pokarmów chudych i ma- 
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'wnego pojedynczego gospodarstwa. 


to pożywnych; nadto wynika jeszcze, że gnój przez tego samego 
gatunku zwierzęta nagromadzony, nie zawsze jest równój wartości. 
Powtóre, co się tyczy gruntu. Wiadomo że teńże w swyńm 
składzie tak bywa różny, że jeden i ten sam nawóz do nierównych 
wypadków doprowadzić może; prócz składu jeszcze wielki wpływ 
wywiera na czynność gruntu stan i jego uprawa (spulchnienie spo- 
dwićj warstwy, drenowanie), a zatem i skuteczność nawozu różną 
pokazać się może. ; SA 
Potrzecie, co się tyczy klimatu. Wpływ tegoż jest w ogóle 
znany, lecz nie wszyscy gospodarze zwracają na niego należytą 
uwagę. Bardzo często klimat pewnego miejsca różny bywa odkli- 
matu błizkiego sąsiedztwa. Na równym więc gruncie, lecz w ró- 
żnym klimacie, wpływ nawozu także w różnych odcieniach się 
wykaże. i maż 
Otóż leżą przed nami przyczyny tak różnych wypadków ob- 


|rachowań i podań niemieckich pisarzy. Każda ogólna zasada li- 


czebnie wyrażona, jak to z natury rzeczy wynika, błędem będzie, 
gdyż utworzenie ogólnćj miary i ceny nawozu jest niepodobne; 
najwięcej tylko można wynaleźć jego przybliżoną wartość dla pe- 


Wartość nawozu ustanowioną być powinna porównaniem 
zbiorów, z dwóch równój dobroci, uprawy i wielkości, kawałów 
gruntu nawężonego i bez nawozu. Oba kawały winny daléj być ` 
równo obsiewane i obrabiane aż do chwili równości w zbiorze, 
celem wypośrodkowania czynności, ziemi i działalności nawozu 
w latach późnićjszych. Punkt ten, po pewnćj liczbie lat sam się 
wynajdzie. Lecz nie będzie potrzebnóm do tyla długotrwałe do- 
Świadczenie, jeśli gospodarstwo jest plodozmienne i pola równe, 
co pewien perjod regularnie nawożone, wtedy ,perjod ten będzie 
okresem próby, a przewyżka zbiorów z poletek gnojonycb equi- 
valentem wartości nawozu, którą potem na sposób Thaera w war- 
tości żyta wyrazić można. 

W prawdzie wypośrodkowanie powyższe nie służy na zaw- 
sze, gdyż przy zmienieniu się kultury gruntu i gnój inną wartość . 
mieć będzie. 

Ten sposób szacowania wartości nawozu, zdaje nam się być 
najwłaściwszy, gdyż w skutek włęsnych doświadczeń, praktyczny 
gospodarz poznać będzie miał sposobność stan swćj roli, działal- 
ność na nią nawozu i jaką jego ilość dodać ziemi należy, aby wy- 
dała najwyższy zbiór; nie da się bowiem zaprzeczyć, że dzielność 
nawozu w stosunku do lepszej kultury gruntu, zmnićjsza się, i że 
być może stan gr untu taki, gdzie wywieziony gnój nietylko nie 
działa pożytecznie, lecz owszem szkodzi. 

* z niemieckiego. 


KORRESPONDENCJA PRZEGLĄDU. 
Z pod Kńutna dnia 20 lutego 1858 roku. 


W stosunkach ekonomicznych ipai kraju od lat niewielu 


okazuje się postęp widoczny— ogół rolniczćj publiczności widzącze 
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kiedy wszystko i wszędzie dąży do postępu, „nadał inny kieru 
„zakresowi: zajęć, gospodarskich. i rolnictwo nasze, owa-dźwignia 
mzetelna podstawa, bytu. materjalnego snie mogła ostać się na da 
„wnój rutynieznój posadzie; (trudno jest. zaprzeczyć rzeczywistośc 
itéji prawdy i każdy: bezsttopnie myślący: wyżna że są chęci-=są'dą 
żenia, które wiążąc materjalny: byt jedno stkowy, tóm samćm wo 
:g6lni61mogą pómyślność całego naszego rolniczego spółeczeństwa. 
Rzecz to jasna, nie potrzebująca żadnego dowodzenia; lecz zastana 
"Wiającemu się nieco głębićj nad istótnym stanem rzeczy; nasuną si 
<pytamia: czy ogółrolników.polskićh rozumie treść owych ulepsze 
-Wi gospodatstwić . wićjskićm? pominiemy! /tu głębsze ze stanowisk 
-ekonomji| polityeznćj-wyjaśnienić tych pytań, przechodżąće zakre 
?sem obręb korrespondeneji naszćj,:a zastanowimy sięspoktótcema 
znaczeniem ekonomicznóm roślin pastewnych w gospodarstwie.; o | 
do "Tata piżedostitnie wykdzały idjah, Ze tipfawa roślin zbo 
Żowych--26 proddkeja wyłącztie. przenicy i żyta, główńie nie > 
naszą, lecz zagraniczną kon sumeję, nie jednego zbógaćić mogla; try- 
titńfowśli gospodarze trzypolówi, bó zamknięci w ograniczonómi 
kólku dońiowyćh potrzeb, przyszli do mienia- niejeden z nich wsż6 
lako niezastanowił się, że lata wyjątkowój drożyzny prze:niną i Ży 


jącego nad stah przyprowadzą do ruiny— dziś widzimy Smutne tój 


„prawdy wyniki, źboże przyszło dó vet nizkich, a i tego kupować |: 


"ikt nić chóe więcój fad tö co miójsćówa konsumcja wymagą, z 
aragićj strony úpadek bydła raz Skatkietn księgosuszu, powtóże, 
wypływem nieurodzaju lub zlego zbioru roślin pastewnych, przy-| 
prowadził cenę ińweńtarza do niesłychanych przedtóm rozmiarów, 
powiemy nie bez pomyłki, że wygórówanie ceny inwentarzy i bta- 
„ghieja Wliandta zbozowy, o wiste więcej z wiky” gospodniży 


ziemskich powstała, aniżeli z chwilowego przesilenia monetarnego. 
S4 to blędy ekonomiczhe, nadużycie w nadmiarze jednćj produkcji 


żwyfraźną szkodą dla drugićj. i Zaniedbanie uprawy roślin paste- obali j w) 


wnych, było tunajważnićjszym złego czynnikiem: ceny zboża spadły, 
siańo prawie we wszystkich okolicach Polski wysoko jest notowa- 
Hén, bo żądanióm paszy, jakkolwiek dla zmnićjszonćj liczby in- 
'wentarza, nie odpowiada dostarczeniem produkcja roślin pastè- 
-wnych a jednak ona opłacić się może— to nasze twierdzenie po- 
pieramy riastępującemi dowodami. Pm 

-Brak kommunikacji w kraju naszym i ześrodkowanie handlu 


341) | 


ta więc ekonomiczna prawda wyraźnie na upowszechnienie upra- | tego czsu odsadza się Je, dając pewien rodzaj żupki z 
o a 1 f j] Co 4t r è r p vr 801 


| mieliśmy bardzo malo. Buraki b 


I W'kopce, skutkiem ciepłćj jesieni zaczęły wyrastać, 


a rO e aR 4 à A 
możność. „oBonikierab i betdób onsi sleiwex 03539 


| ozająę temu wywozowemu handlowi niemal „całe swoje mienie i-za- 


ogo (Wprawdzie koniczyna, lucerna, | esparceta;: trawa. Tymoteu-_ 


+sza. sporek i inve znalazły: juź u nas prawo obywatelstwa jako. ro- 
-Sliny pastewne—uprawiali je dotąd Luprawiają gospodarze nasi, lecz 
(czy wolno jest:zrobić pytanie jaką drugą otrzymywali pasiona? mo- 


nopoljum szkodliwe wszędzie, najszkodliwsze w. dziełach nauki i | 
przemysłu rolniczego,» dotąd, nąkazywalo brać to nasienie jakie 


sprowadzano do Warszawy .lub w,;kraju uprawiano i.płącić zą.nie 


vtylesilesię ispodobało,sprzedającema. Nie jest rzceżą naszą osla- 


- biać czyjąś. wziętość.. Wiem, że możę jestem „za anłody —2za. malo 


„mam doświadczenia ależ i młodemu wolńo mié swe.zdanie, zwla- 


„szcza gdy gno jest odbiciem opinji. większości, oświadczam: przeto, 
że uwagi. które. wyżćj, skreślilem, miały „wyłącznie, na względzie 
„prawdę, a wywołała, je bieżąca czasu „potrzeba.i ta myślę żę; pod 


względem nasion trajy Pastewnych ustało już unas monopoljum. 


Ogłaszącie w Przeglądzie rolniczym, źe.,p. Ostrowski et com; posia- 
da świeże nasiona traw pastewnych, więrzemy przekonani licznóm 


doświadczeniem, że zaklad Pod tą firmą w naszych stronach. ho.w 
Łowiczu poprzednio istniejący, odpowię.i. teraz godnie swemu za- 


WINMOR 


- Jeżeli początek zimy będziemy uważać od apadnięcia śnie- 


I| gów, to takowa u nas zaczęła się dopiero w pierwszych dniach lu- 


naszym łąkom, stosunkowo do 


ra mączkę, a układane zwykle dla braku miejsca w cukrowniąch 


teraz pokazuje, stracily przynajmnićj dziesiątą część możności wy- 
dawania mączki. „Mięsiąc styczeń, wyj ą wszy kilku dni Wojnygh 
t 


ym 
wywózki o, większój 
sot do Włocjaw | ystkie głównićjsze roboty go- 
spódarskie* musiano’ zaprzestać, Głównóm przeto zajęciem jest 
Pamiętanie i dozorowanie jnwentarza, oraz pra- 


wy roślin pastewnych przemawia. Praktyczne jój zastóso wanie | tniój mąki złożonej, a tylko przypuszczając kilka rązy na dzie i do 
rę Ay n, 4, 1 W s j + ALAD 


najdobitn;ćj przedstawia:nam sąsiedni Szlązk, z którego tamtćjsi | 


gospódarze tysiące korcy koniczyny przesyłają do Avglji, zawdzię- | 


© $ Der $ © 
ściągania kamieai z pól, któ- - 
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trochę podrosną, dostają'dtobnó siano; trochę plew-'i/owsa; tym 
spósobem: oszezędzająe! wielką ilość /mlóka; wyćliowujeńny silną i: 
zdzową jałówiznę.:01 u wyszwisiq ysig t gasośw sn jaj gie oiaiwso 

sn Wołysróbodze prawie wszędzie |dostają wywal "Ten służy 
w części jako napój, « w części do: oblania i zmiękczenia sieczki; a 
tóm samóm dołatwićjszego trawienia'i ńssymilowańia:dła:zwierzę-* 
cia. Sieczkę w kadziach drewnianych stósownćj wielkości-dopo* 
trzeby zaparza się gorącym wywarem — mięsza się z dodaniem 
W części plew i zostawia w,ty, stanie 10—12 godzin: tém to przy- 
gotowaniem pasza staje się wbai pokarmem dla bydła, jest 
zdro 4 wielce pożywną, MSZ1qg-=020%a001 boläpsSs 
Lee A zokoigzonić td kozzespondencjiwypisza tmęstatnionPIRT 
20, „AG ceny zbożavwykod tani ę; <psżeniofdsorzec „Rai ebotap> 
PR rs: 'kop- 10=jędzmienia vs. 4 kopt 60-—gróchu rs. 2kó:” 
—sg7yk vs. 2'kop'40 = owsa rs. 1 kop. 40. , ŻE | 
1 zela anoi wiseyrąsa SÈS aK (brite jj gz dak: 


dami; była zostawiona niezasiana przestrzeń: na trzy: stopy szęro = 
kości.Wrpoczątkach listopada, jak tylko pszenica; zaczęła wseho* « 
„dzić, Sztit polecił: przekopać. | tę:strzechstopową -niezasianą' przes 
trzeń ziemi rydlem na 13:cali: egłębokości” w teń-sposób; iżeby:7% 
cali warstwy spodnićj i 6 warstwy zwierzchnićj stanowiły warstwę” 
spodbią. Na wiosnę. rzędy pszenicy: obkopywały się motyką vi 10m) 
czyszczały od szkodliwych chwastów za pośredniętwem «pielenia;! 
4 przestrzeń pusta pomiędzy rzędami uprawiała się oprócz tego za 
pośrednictwem jedno-kounego skaryfikatora: Tę ostatnią czynność” 
j Aggy, Szmit cztery razy do zakwitnienia pszenicy; :Jętóre rozpo+ = 
zęłó sięw Imiesiącu czerweu.* Rezultat otrzymano: ńadzwyczaj: Izas 
„dawalniający; 'słoma 6dznaczała:się mocą idWyła podobną*do'trzei=" 
ny, a kłosy: były pełne'i wielkie=po omłóceniu otrzymano 15 kope 
dy zmorga: Ziemia” na którćj robiono doświadczenie, składała sięw 
Z grubego piasku i gliny spodnia” warstwa” mićjscami: z*gliny,« 
miójstami'ż gliny i marglu Sięw był bardze rzadki ikażde ziarno © 
kładło się w brózdy w odległości 8'cali jedno: od drugiego, . W: zie 
mie (powiąda Szmit w sprawozdaniu ze swych doświadczeń) i do 
połowy kwietnia wschody były tak nędzne, że niepodobna było . 
spodziewać się pomyślnego zbiortę lecz w następstwie one bystro 
wzrastaly i silnie krzewić sią zaczęły. Z początkiem maja ciemno- 
zielony kolor liści wcale się nie zmienił, w lipcu przenica rozrosła 
-się-tak gęsto, że pokryła w zupełności mićjsca puste pomiędzy rzę- 
dami; kłosy były niezwyczajnćj długości i napełnione wybornemi, 
pelnćj wagi ziarnami, a łodygi podobne do trzciny nic nie ucier- 
'piabycod działania wiatrów i burzy” E ałnboTe var? 
atos PIĘKNE" wyników, Szmit corocznie zasiewa 
swój kawałek gruntu pszenicą i otrzymuje bez żadnego nawozu, 
jedynie w skutku głębokićj uprawy gruntu, bogate uro! zaje, a u=] 
rodzajność doświadczalnego pola nietylko się nie zmnii jsza, lecz | 
sj py Celi doświadczeń 'Szmitą pokażuje, że glębokie 
skopywąnie ziemi rydjem móże w rolnictwie bcden ua pay 
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pisa Orka bez nawozu, doświadczenie Szmita, obadwa w Anglji wykonane —Roz- 

zalność kości,— Pszenica Wiktorji.—Dwa zbiory ziemiąków w jednym roku.— 


Stan pogody wo Francii cw OTARŁ JŚÓŚCOK sło dno mt 

. , — Uwaga myślących gospodarzy w Auglji w obecnym, ęza+ | 
A zwroconą została na dwa agronomiczne doświadczenia, przez 
całk tóm mek | pomyślnie wykonywane. Rezultaty tych doświad 
nidlachie 198827 wzbudzały interes, że sposoby użyte były zupeł- 
| R przeciwne. Niejaki | p, Pip er w hrabstwie, Fssęk u- 
Prwia-na Jednym i tymże awali ziemi prze dni lat. 
z rżędu pszenieg, nie otząć i nie spulchniając głębóko ani razń żie-_ 


Wiadczenia Pipera z siewem pszenicy na nawozie bez głębokiego orania.—Głę- 


korzyści; nie można wszelako zgodzić się z nim; żeby rydel, przy | 
mi Po każdóm źniwie wyzyca p gruntu |wzrusza się o | 0 ecnym stanie gospodarstwa wićjskiego, kiedy w Anglji zaczyna= | 
a ile po zebą do pizyktydia ziarńa (jakiego) są rodzaju nórżę- | ją już myślóć'o uprawie roli za pomócą ' wyęh maśzyn, mógł. 


i jakich. s po ahoja się ku temu, hiewiadomo), Do uży- |. 
zuigrją ziemi slużyły naprzemian w uprawie guano i wapno: śre- | 


g ug zastąpić. W każdym. wszelako razię, obadwa wyżój ! 


| | i no zione foświaflczenią śą bardzo interesujące i |zasluguja | | 
urodzaj otrzymywany przy takini sposobie kultury, był ok | nl i 
T Otcy z mor 5 + i 09 |- 


— Inby gospodarz angielski pi Szmit ksiądz z | Tdw- 


m zna i 
ną uwagę gospodarzy jako jasne d že) w niektórych wy: 
padkach glęboka uprawa ziemi moż f 
nawóz, i przeciwnie. | asees | 
| — Przypadkiem spostrzegł pewien langlik, przy jwywózce. | 
kóńskiegło gnoją bialą sprosżkowaną massę którę po bliższćj ob-. 
serwacji uznał fa jednakżeż nie mógł sobie wyjaśnić, jakim 


„ady 
zast 


ić do pewnego stopnia i 


i er, upr ia stve pola do znacznćj głębokości, lecz za |to zupel- 
melnie nawózi ziemi. Doświa czdniajjego są opisane bardzo szcze- 
wo w dziełka pod tytułem: The Lois W eedoh. husbandry,|by 


the Author f a Word in Season tò Fratner 2 Londęń 1856 f. | s osobe w proszek zamienione zostały. | Po dlugich : myslach- 


Ridgway, październiku 1850 r: Sżmit 0 ierzył 3 morgi na po- adł ną myśl, że to działanie mógł wywrzć gnój k ński;celem prze”, 

lu, z Które ) był zebri na pszenica i MAD 3 o ea głębićj 5 kónania Bię, porobić kazał komposty z gnoju kofńdkiegó ośćmica= | 
zw jczajnie, oczyścił a zel sekoiliwyeh chwastów i korzeni. || lejmi prz kładane; którę potóm z po iechą bączył rów eż, PFO”, - 
Zrównawszy przez to pole, zasiał on iarna pszenity w brózdy za | sek zaniienione. Użyte na tę próbę kości były |zupełdie świeże, | 


cz spodziewać się należy, że i stare kości równemu rozkładowi 
utegó4, jak tylko gnój świeży będzie. + -t imsdob 4 


— W dzienniku Frauend Blätter polecają bardzo angielski 
gatunek pszenicy zwanćój Wiktorja. Jest to pszenica jara, któ- 


-nthe-preseriti-po~- 
gyLie ziemią za pośrednictwem tak nazwanego” „the crusher.'* 

iw uskuteczniony był rzędowo, po trzy rzędy w jednóm miejscu 
na odległość jednój stopy, pomiędzy każdemi takiemi trzema rzę- 
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ra się w kwietniu zasiewa, klosy w prawdzie i ziarno ma mnićjsze, 
ale' nadzwyczaj plenna, a przytóm udaje się © w każdym gruncie: 
W roku zeszlym zebrano jéj parę szefli z małego kawałka w Fraueń-_ 
dorfie. Ktoby miał zrobić próhę na przyszłą wiosnę, ofaruje mu re- 
dakcja wzmiankowanego dzienniką udzielić porcję nasienia bezpła: 
tnie; ktoby żądał znacznićjszój ilości może nabye funt po 24 kr. 
Porto sam kaźdy ponosi. i TOR 
— Z północno+żachodnich Czech piszą do Gazety pragskićj: 
mieliśmy tu w tym róku przykład dwukrotnego zbioru ziemtiaków 
z jednego i tegoż samego pola, który nadspodziewanie wypadł pot 
myślnie. Po wybraniu w końcu lipca z pierwszego zasadzenia doj) 
rzałych pospiechów, obsadzono toż samo pole powtórgie pospie- 
chami, które jeszeże ż przeszłego, roku miano przechowane w pi> 
wnicy, ale które moeńo już kiełkowały. Nadzwy czajnie prędkowy-, 
rosła nać z ziemi, okwitła i zwiędła, nie ucierpiawszy wprzód. by= | 
najmnićj od przymrozków: co dowodzi, że ziemniaki najdokładnićj |, 
dojrzały, o czóm tóż i smak ich wyborny przekonywał. v (bi 
oD — Na żakończenie podajemy [do wiadomości, że w pólnocnćj.|. 
i środkowćj Francji na podziw ogółu ku końcowi grudnia zeszłego 
xoku i w początkach bieżącego uskarźano się na suszę. Zboża:po- 


i c 


wschodziły tam dobrze, lecz ciepły stan powietrza wspomaga 
wzrost roślin i jeżeli pogoda dłużćj trwać będzie, to roślinność 
rozwinie się jak na wiosnę i przy pierwszym mrozie wielkie wyni- = 
kną szkody. Przeciwnie w południowej Francji uskarżano się j na 
deszcze, które wiele szkód zdziałały same przez sięi wstrzymały 
zasiewy ozimin, które po połowie grudnia r. z. Jeszcze nie były u 
kończońe. © roai io 


s. 


OGŁOSZENIE 


Zaklad rolniczo-przemystowo=leśny ` 
ma Honor donieść, iż świeże nasiona traw pastewnych 
koniczyn, ogrodowizn, kwiatów it p. jaż nadszły: 
„Cennik takowych na każde żądanie bezpłatnie udzielonym będzie. 
i Ostrowski et com. 
przy ulicy Rymarskićj Nr 742 naprzeciw Kom. skarbu, 
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— Wedle sprawozdania tygodniowego z Gdańska, 
tamże stan handlowy wcale się nie zmienił. ) 
nnn 
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Ceny średnie produktów rolniczych na ostatnich targach znacznićjszych miast 


saaki ey Hírólestwa Polskiego. 
pz eneee - - -x —— : i ków: ! 
CENA, WARSZAWSKIEGO KORCA (około dwie trzecie czetwerta) | CENY 1NNĘ « 
W yszeze-|-——— Mąka Jn] | TPR T = b» 
gółnienie |, | Żyto | 2%. | Groch | Owies | Gryka HRastóńc szy, | Basze: | średni F średni! | Wieprz]. Skop” 
MALASTA: Va rar czmięń |. gp m kt PY pen jaglana, drzewa amg jeak rears obry f ś r 
| ———— | m] —— ——0—— —u— z detode. 
i us. hkokrsakk: krs. |, Kktsahke $18. lk hesel ke frs Ak. frs, ika rs.] k esek hrs kobral. k TE y 
Kalisz soes | 3 1.By « 2 | —.96/,4 —| y0jż | 30 
Rałuszyć «sk © | : 65 E 65 zi 75 4 z 691E | 50 
Kielce . . . .] 3 154065 35 E]-65]f01 | 5].2 $ Fid —43.1.50 
L sy 
Labim e ...] 3 1 |: 65 ~ l 
Łómża > es 5 "p 3 
Łęczyca 4 34 73 S p 
códź ...-[ 4 2.30 3 
Łowiez. s 4] 3 2 : 
Marjampol. . f 4 | © —| 7 5 | 
Piotrków .. „big teg 
Płock... „| 3.| 60] 2] 1 2 {125 4 | 50,45. — 
Przasnysz 3 | 7] 4 — -— 
Rado . 3 i < z 7 
Sandomierz -| 3 a h aaa 7 kd 
Siedlce . 4 I [20 i Su 
Suwałki : Te 3 A 
Tomaszów Ra. f ¿ : : i = 
Wana 4 P p78 7 67 
Włocławek. 3 4 te: 7 ra 80 2 — 
Włodawa. , „| 3 | r l 5 — 
Wyszogród „| 1= 
|| Zakroczym i: l 


W drukarni J, Ungra.—Wolno drukować, —W arsząwa dnia, 14 (26) lutego 1858 r.—Śtarszy cenzor, radca honorowy Hertz 


